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KOMBATANT POLSKI
----------- ]NA OBCZYŹNIE ■

Kombatant to znaczy wspólwalczący

11 LISTOPADA

Najbardziej znane ze sto
warzyszeń emigracji polskiej 
SPK W nazwie swej określa, 
że jest związkiem komba
tanckim. Określenie to jest 
obowiązujące. Kombatant 
nie znaczy to samo co były 
żołnierz. Związek byłych 
żołnierzy może być organi
zacją wzajemnej1 pomocy lub 
organizacją towarzysko-ko- 
leżeńską. Związek komba
tantów to coś więcej.

Kombatant dosłownie 
znaczy wspólwalczący. Sto
warzyszenie kombatantów 
to organizacja wspólwalczą- 
cych, a więc związek mają
cy w sobie ducha walki. Nie 
oznacza to bynajmniej, że 
stowarzyszenie kombatan
tów jest organizacją woj
skową czy, jak to się mówi
ło przed wojną, organizacją 
typu paramilitarnego. SPK 
nie ćwiczy ani .przygotowu
je swoich członków do wo
jowania. SPK nie jest orga
nizacją wojskową ale jest 
organizacją walczącą.

Jaki jest cel i teren tej 
walki? Cel jest jasny: od
budowanie niepodległego 
państwa polskiego. Walka 
o ten cel, walka o odzyska
nie niepodległości toczyć się 
będzie zarówno na polach 
przjŁzłych bitew, jak, może 
w więKszym jeszcze stop
niu, w rozmowach politycz
nych i na salach obrad mię
dzynarodowych. Na to, by 
ta walka przyniosła nam o- 
woce, by każde słowo pol
skiego polityka miało wa
gę a każda kropla polskiej 
krwi cenę, spełnić się musi 
kilka zasadniczych warun
ków, których spełnienie jest 
w mocy emigracji polskiej.

Pierwszym z tych warun
ków jest zachowanie 
polskości przez masę u- 
chodźców polskich w wol
nym świecie. Jeżeli nie bę
dzie tej masy polskiej, a tyl
ko rozproszeni w świecie o- 
bywatele różnych państw 
pochodzenia polskiego, je
żeli nie będzie organizacji 
polskiej, a tylko strzępy 
wspomnień w duszach by
łych Polaków, to ani nie 
''będzie nikt słuchał głosu 
polskich polityków, ani nie 
powstanie żadna samodziel
na siła zbrojna polska mo
gąca odegrać jakąkolwiek, 
bodaj czysto polityczną, ro
lę w przyszłych zmaganiach 
światowych. Walka o za
chowanie polskości, walka 
na cadz.eń, nieraz ciężka i 
nieefektowna, jest wstęp
nym warunkiem powodzenia 
walki o odzyskanie niepod
ległości. Zachowanie pol
skości nie ogranicza się do 
zachowania obywatelstwa 
polskiego i zachowania mo
wy polskiej. Oznacza ono 
także zachowanie polskiego 
sposobu życia, związku z 
kulturą polską: z polską

BIBLIOTEKA DOMU 
KOMBATANTA 
W LONDYNIE

jest czynna codziennie 
w godz. 13-15 i 17.30-20.30 

w niedziele w godz. 12-14.30 
W święta Biblioteka 

nieczynna 

książką, gazetą, parafią, te
atrem, muzyką. Oznacza 
wychowanie dzieci po pol
sku, mimo że żyją w obcym 
środowisku i polskość nic im 
nie daje w sensie material
nym. Oznacza pozostanie i 
udział w organizacji pol
skiej, w związku z Polakami 
przez wspólną pracę społecz
no-polityczną.

Drugim z tych Warunków 
zasadniczych przygotowują
cych właściwą walkę o odbu
dowanie niepodległego pań
stwa jest oddziaływanie na 
obce otoczenie w kierunku 
przekonywania go o słuszno
ści naszych celów i dążeń. W 
krajach wolnego świata na 
postanowienia rządów wpływ 
nieraz decydujący a zawsze 
poważny wywiera opinia pu
bliczna. Opinia publiczna 
składa się z milionów opinii 
prywatnych poszczególnych 
obywateli. Obywatele ci 
tylko częściowo urabiają so
bie zdanie na podstawie tę
gą co wyczytają w gazecie 
lub usłyszą przez radio. Bar
dzo poważny Wpływ na ich 
zdanie ma to, co sami zaob
serwują i o czym naocznie 
się przekonają. Ich zdanie 
o sprawie polskiej zależy w 
dużej mierze od tego, co są
dzą o Polakach, a przede 
wszystkim, co sądzą o za
chowaniu tych Polaków, ja
kich znają, i o wiarogodno-

KAŻDY KOMBATANT 
CZYTA SWOJE PISMO !

ści tego, co ci Polacy mówią. 
Każdy Polak na emigracji, 
czy chce tego czy nie, urabia 
opinię o Polakach i o spra
wie polskiej w oczach pew
nej ilości cudzoziemców. U- 
trzymywanie wśród Polaków 
dyscypliny społecznej, wy
sokiego poziomu życia mo
ralnego, dostarczanie im 
argumentów, wreszcie zor
ganizowane działanie pro
pagandowe na dostępne w 
każdym środowisku grupy 
ludności miejscowej, umie
jętne przypominanie o spra
wie polskiej i potrzebie Pol
l'd dla innych wolnych na
rodów świata — to drugie 
codzienne a niezbędne za
danie organizacji polskiej 
na uchodźstwie.

Trzecim zadaniem podsta
wowym jest walka z wrogiem, 
który nas chce zniszczyć. Ten 
wróg to nie tylko wielkie 
państwo ze wschodu, groźne 
dla wszystkich wolnych na
rodów, to także organizacja 
wywrotowa i szpiegowska, 
to „piąta kolumna“ komuni
styczna, którą spotykamy w 
każdym kraju naszego poby
tu. Wskazywanie na nie
bezpieczeństwo komunisty
czne, objaśnianie jego isto
ty, podawanie skutecznych 
sposobów walki z nim jest 
naszym patriotycznym pol
skim obowiązkiem. W tej 
działalności istnieje szcze
gólny dział, najbardziej bez
pośrednio nas obchodzący: 
jest nim walka z agenturami 
komunistycznymi działają
cymi bezpośrednio przeciw
ko nam, usiłującymi dzia
łać wśród nas, wśród emi

gracji polskiej. Perfidia tych 
agentów polega na tym, że 
starają się wyzyskać naszą 
krzywdę narodową, to, że 
nasi sojusznicy oddali naszą 
ojczyznę na łup nie komu 
innemu jak właśnie im. 
Grając na tym naszym roz
goryczeniu i szafując pie
niędzmi wydartymi naszym 
rodzinom w kraju, budują 
oni wewnątrz emigracji pol
skiej osobną „piątą kolum
nę“ jurgieltników moskiew
skich. Codzienna walka z 
każdym przejawem życia tej 
kolumny, z każdą próbą 
działania agenta komuni
stycznego jest trzecim obo
wiązkiem kombatanckim na 
obczyźnie.

Duch walki różnić musi 
nasze stowarzyszenie od 
zwykłych stowarzyszeń sa
mopomocowych, koleżeń
skich czy kulturalnych. Ten 
duch nie może przejawiać 
aę tylko od święta ani tylko

- teorii: w przemówieniach, 
nabożeństwach, zgromadze
niach czy manifestacjach 
patriotycznych. Musi się on 
przejawiać w stylu codzien
nej roboty polskiej. Musi 
się on przejawiać zarówno 
w pilnowaniu zachowania 
własnego jak i innych roda
ków, w przemyślanym od
działywaniu na cudzoziem
ców, jak w prowadzeniu 
świetlic, bibliotek, kolporta
żu czasopism, w dokształca
niu dzieci w sprawach pol
skich, w tępieniu agitatorów 
i szpicli komunistycznych, 
w dawaniu inicjatywy orga
nizacyjnej wszelkiego rodza
ju przedsięwzięć polskich, w 
braterskiej pomocy moral
nej i materialnej innym Po
lakom.

Jeżeli te podstawowe i 
wstępne zadania spełniać 
będziemy na codzień wy
trwale i bojowo, to nie tylko 
ułatwimy walkę o Polskę na 
innych polach, ale sami bę
dziemy mogli znacznie ła
twiej przejść do innych me
tod działania, gdy nadejdzie 
czas i potrzeba.

Kombatant to nie znaczy 
były żołnierz, to znaczy 
wspólwalczący : walczący
wspólnie, w sposób zorgani
zowany, walczący codzień, 
teraz, dziś, w takich for
mach jakie mu są dostępne, 
ale W duchu uświadomione
go i nieustępliwego żołnierza 
niepodległości.

W. Wasiutyński

11 listopada przynosi nam 
od lat wspomnienia tych dni 
pamiętnych, kiedy po długiej 
„narodowej nocy“ odkupio
na krwią najlepszych jej sy
nów, powstała Polska do no
wego życia.

Od lat 11 obchodzimy rocz
nicę Odrodzenia w rozpro
szeniu na obcej ziemi, od lat 
też jesteśmy jedynymi Pola
kami, którzy otwarcie mogą 
ją święcić, gdyż w Polsce ani 
riemiecki najeźdźca, ani so
wiecki okupant nie pozwalał 
i nie pozwala na obchodze
nie tego radosnego niegdyś 
święta.

Wiara w słuszność naszej 
sprawy każę nam, gdziekol
wiek los nas rzucił, zebrać 
się razem i wspólnie poświę
cić kilka chwil W skupieniu 
rocznicy odzyskania niepod
ległości.

W Londynie tegoroczny 
obchód 11 listopada odbędzie 
się w niedzielę 12 bm. O godz. 
1 w Brompton Oratory zosta
nie odprawione nabożeńst
wo na intencję odzyskania 
niepodległości. O godz. 5 po 
południu w St. Paneras Hall 
(dojazd kolejką podziemną 
do stacji Kings Cross St. 
Paneras) rozpocznie się uro
czysta akademia. Program 
obejmuje przemówienia pre
zesa Zarządu Głównego SPK 
kol. Tadeusza Drwęskiego 
oraz prezesa Związku Pisa
rzy Polskich na Obczyźnie 
płk Antoniego Bogusław
skiego, zagaja prezes Zjed
noczenia Polskiego Uchodź-

W ubiegłym tygodniu p. 
Chuter Ede, minister spraw 
wewnętrznych, oświadczył w 
parlamencie, iż władze bry
tyjskie zarządziły zbadanie 
cudzoziemców, którzy przy-

Wizy do USA
Przypominamy, że w związ

ku z amerykańskimi utrud
nieniami wizowymi mający
mi na celu niedopuszczenie 
do Stanów Zjednoczonych o- 
sób, które były członkami 
partii komunistycznej, hit
lerowskiej lub faszystowskiej 
względnie organizacji do 
nich afiliowanych, emigran
ci polscy, którzy otrzymali 
wizy przed 13 października 
muszą się zgłosić do konsu
latów celem złożenia odpo
wiedniego oświadczenia dla 
uzyskania ważności wiz już 
wystawionych. Od 13 paź
dziernika ta dodatkowa kon
trola jest przeprowadzana 
przed przyznaniem wizy.

stwa Wojennego w Wielkiej 
Brytanii p. Stanisław Gro- . 
cholski. W części koncerto
wej wezmą udział: śpiewacz
ka p. Danuta Leska, Chór 
Polski im. Fryderyka Chopi
na pod dyrekcją p. Henryka 
Kosowicza, kwartet muzycz
ny i orkiestra Polskiego Sto
warzyszenia Muzycznego.

Stroną organizacyjną ob
chodu zajmuje się Okręg SPK 
Londyn z ramienia Komi
tetu święta Niepodległości 
przy Zjednoczeniu Polskim 
w Wielkiej Brytanii.

W Dzień Zaduszny
Przykładem lat ubiegłych 

w dniu 2 bm. jako w Dzień 
Zaduszny w wielu polskich 
parafiach katolickich w Bry
tanii odbyły się staraniem 
ogniw Stowarzyszenia nabo
żeństwa żałobne na inten
cje kolegów poległych i zmar
łych.

W tych ośrodkach, gdzie 
istnieje British Legion, któ
ry w tym dniu składa wieńce 
na pomniku poległych, 
przedstawiciele poszczegól
nych Kół wspólnie złożyli 
wieńce.

Na cmentarzu w Newark, 
w dniu 5 bm. odbyła się pro
cesja na groby śp. prezyden
ta Raczkiewicza, gen. Sikor
skiego i poległych lotników.

W Londynie nabożeństwo 
żałobne zostało odprawione 
w Brompton Oratory w dniu 
1 bm.

byli do Wielkiej Brytanii w 
czasie lub po zakończeniu 
działań wojennych. Bada
nia te już się rozpoczęły i o- 
bejmują m. in. wszystkich 
Polaków, którzy wylądowali 
w Wielkiej Brytanii w zwar
tych oddziałach wojskowych 
lub grupach cywilnych, nie 
przechodząc — jak to ma 
zazwyczaj miejsce — przez 
biura Urzędu Imigracyjne- 
go w portach i na lotnis
kach. Badania obecnie prze
prowadzane mają uzupełnić 
formalności niewykonane 
przedtem. Nie są one więc 
zwrócone przeciw nikomu i 
nie sugerują w żadnym wy
padku podejrzenia władz w 
stosunku do Polaków wzy
wanych przez urzędników 
Home Office. Fakt ten nale
ży podkreślić, ponieważ za
rządzenia władz brytyjskich 
odnoszą się także do ogółu 
b. polskich żołnierzy i ich 
rodzin.

Polacy, a w szczególności 
b. żołnierze, w pełni docenia
ją niebeżpieczeństwo, jakie 
grozi światu zachodniemu i 
rozumieją przeto środki za
radcze, podejmowane przez 
demokracje zachodnie prze
ciw infiltracji i rozszerzaniu 
się akcji wywrotowej. Z tej 
przyczyny Władze organiza
cyjne SPK, które w zarzą
dzeniach władz brytyjskich 
widzą jeden z środków sa
moobronnych, chroniących 
przed próbami zniszczenia 
wolności narodów i człowie
ka, wzywają wszystkich 
swych członków do okazania 
władzom brytyjskim pełnej 
współpracy w ich obecnej 
akcji. Władze organizacyjne 
SPK wyrażają nadzieję, że 
nasi członkowie rozprze
strzenią wśród Polaków zna
jomość rzeczywistych inten
cji nowych zarządzeń i w 
ten sposób przyczynią się do 
ich Wykonania szybko i skła
dnie, co leży zarówno w in
teresie Wielkiej Brytanii jak 
i naszym własnym.

ZIMA NADCHODZI POMÓŻ RODZINIE W KRAJU 
WARTOŚCIOWE PACZKI 

z materiałami na ubrania, kostiumy lub płaszcze, 
obuwiem, pończochami nylonowymi, Wiecznymi pió

rami oraz klinami spadochronowymi 
wysyłają szybko, tanio i pewnie 
CENTRALA HANDLOWA SPK 

57, Edbrooke Road, London, W. 9 
lub jej

SKIEP W DOMU KOMBATANTA
18, Queens Gate Terrace, London, S. W. 7

Paczki przez nas wysyłane nie narażają nikogo na 
straty, ponieważ SPK odpowiada całym swym ma

jątkiem za każdą przyjętą przez nas wpłatę 
Cenniki i informacje bezpłatnie na żądanie

Stanowisko władz SPK 
w sprawie badania cudzoziemców
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Walny Zjazd Oddziału Irlandia
Szkolny

'd

SYMBOL WOLNEGO POLAKA - TO SPK ODZNAKA!

zostaną przesłane przez za
rządy Oddziałów do Zarządu 
Głównego do 1 stycznia 1951.

korzy- 
przesyła 
serdecz-

tleń udzielił kol. M. Przed- 
rzymirski, sekretarz Oddzia
łu Wielka Brytania. Konfe
rencja potwierdziła potrzebę 
podziału na obwody i celo
wość częstej wymiany poglą- • 
dów między przedstawiciela-- 
mi Kół i władz Oddziału i 
Okręgów.

też pomoc przy jej Wydaniu. 
Postanowiono również zor
ganizować dla obywateli ir
landzkich serię odczytów o- 
mawiających zasadnicze za
gadnienia z historii litera
tury i sztuki polskiej, po
większyć bibliotekę oraz u- 
tworzyć sekcję sportową.

Prezesem nowego Zarządu 
został kol. Z. Gergowich.

O- 
ge- 
był
M.

Zjazd Oddziału Wielka Bry
tania w maju br. zatwierdził 
koncepcję tworzenia obwo
dów i rejonów, nowej orga
nizacji terenu, która zwią
zać ma Koła SPK, ciążące 
do siebie położeniem geogra
ficznym i Wspólnotą zagad
nień lokalnych. Obwody po
myślane są szerzej i działają 
w formie periodycznych kon
ferencji obwodowych, rejo
ny obejmują tereny mniej
sze i jedno z Kół w nich się 
znajdujące może spełniać 
rolę „Koła rejonowego“, któ
rego zadaniem będzie orga
nizowanie nowych Kół i po
moc Kołom słabszym orga
nizacyjnie.

W ramach tego planu or
ganizacyjnego, Zarząd Okrę
gu „Syrena“ przeprowadził 
w dniu 15 ub. m. pierwszą 
konferencję dla Kół obwodu 
Manchester. Odbyła się ona 
w tętniącym życiem Domu 
Kombatanta w Mancheste
rze przy udziale prezesów i 
sekretarzy 12 Kół.

Przewodniczył prezes 
kręgu kol. W. Quirini, a 
neralnym referentem 
sekretarz Okręgu kol.
Szczytowski. Główny nacisk 
położono na organizację re
jonów i rozplanowanie two
rzenia nowych Kół. Omówio
no poza tym sprawę tworze
nia klubów i świetlic, akcji 
kulturalno - oświat, (szcze
gólnie zagadnień bibliotecz
nych), akcji opieki społecz
nej (opieki nad chorymi, kas 
samopomocowych, placówek 
terenowych BIP), 
propagandy SPK, akcji an
tykomunistycznej, działalno
ści gospodarczej 
bieżące. W czasie dyskusji 
szeregu wyjaśnień i naświe-

Wy stawa obrazów 
Mieczysława Lurczyńskiego

W Domu Kombatanta w 
Paryżu urządził wystawę 
swoich prac utalentowany 
malarz, Mieczysław Lurczyń- 
ski. Wystawa wzbudziła żywe 
zainteresowanie kulturalnej 
Polonii.

TERMIN ZACZĘCIA KURSU
Termin zaczęcia kursu 

naznaczony jest na 15 stycz
nia 1951 r. (przesunięto ter
min ze względu na zjazd 
kombatancki w sierpniu w 
celu zapoznania delegatów z 
projektem kursu). Wszystkie 
Koła winny nadesłać do 
swego krajowego zarządu 
Oddziału nazwiska kandyda
tów z dokładnym adresem 
najpóźniej do 15 grudnia br. 
Skrypty będą wysyłane z 
Londynu wprost do uczest
ników kursu. Koła wezmą 
odpowiedzialność za dokład
ność i terminowość w uisz
czeniu opłat. Listy nazwisk 

MAROKO
Zarząd Oddziału Francja 

upoważnił kol. L. Śliwińskie
go z Casablanci do zorgani
zowania Kół w Casablance, 
Agadirze i Port Lyautey 
(Francuska Afryka Północ
na) a następnie z kolei 
zmontowania Okręgu. Prace 
przygotowawcze postępują 
naprzód i należy się spodzie
wać, że wkrótce powstaną 
nowe ogniwa Stowarzysze
nia w dalekim, egzotycznym 
Maroku.

SZWECJA
W związku z ‘wyjazdem na. 

stałe do Kanady dotychcza
sowego prezesa Oddziału 
Szwecja kol. E. Banasikow- 
skiego, stanowisko to objął 
kol. B. Kurowski.

KANDYDACI
Byłoby pożądane, aby kan

dydaci posiadali wykształce
nie średnie oraz pewną prak
tykę w zakresie pracy spo
łecznej. Jednakże nie są to 
warunki bezwzględnie obo
wiązujące, idzie o to, aby 
mieli oni niezbędne wy
kształcenie podstawowe, po
nadto zaś aby mogli się zdo
być na pracowitość i wy
trwałość, które są koniecz
ne dla ukończenia kursu.

OPŁATY
Opłata za cały kurs wyno

si: £ 1.10.0 (jeden funt dzie
sięć szylingów). Kwota ta 
obejmuje zarówno należność 
za skrypty jak i koszt kore
spondencji wysyłanej przez 
kierownictwo kursu.

Regulowanie należności 
winno nastąpić przed zaczę
ciem kursu do 1 stycznia 
1951 r.

Wpłaty z krajów Brytyj
skiej Wspólnoty Narodów 
oraz z tych, z których istnie
je możność transferu do An
glii odbywać się winny (przez 
Koło lub bezpośrednio przez 
kandydatów zależnie od u- 
stalenia) na adres organiza
torów kursu: Polish Section 
of YMCA, 6, Cadogan Gar
dens, London, S.W.3. W in
nych przypadkach przy nie
możności transferu zarządy 
Kół winny zebrać opłaty i 
przesłać do zarządów Od
działów, ewentualnie Komi
tetów Organizacyjnych swe
go kraju w terminie najpóź
niej do 15 grudnia br.

Hasłem pracy na rok 1951 
niech będzie w SPK: Twórz
my kadry solidnie przygoto
wanych społeczników-oświa- 
towców dla ugruntowania 
naszej pracy wewnętrznej.

Kurs będzie poważnym 
krokiem w tej dziedzinie. 
Dzięki metodzie korespon
dencyjnej może zebrać Ko
leżanki i Kolegów rozsianych 
w wielu krajach osiedlenia 
wychodźstwa 1 pozwoli nam 
nawiązać rzeczywistą łącz
ność między sobą.

Zgromadźmy się więc w 
jak najliczniejszym zespole 
kursowym.

Zarząd Główny SPK

PROGRAM WYKŁADÓW
Program wykładów obej

muje:
1. Elementy wiedzy socjo

logicznej, 2. Psychologia so
cjalna, 3. Podstawy ideowe 
i organizacyjne oświaty do
rosłych, 4. Programowanie 
zajęć kulturalno - oświato
wych, 5. Zespoły świetlicowe 
(sport., zawód., nauk., samo
kształceniowe, artystyczne), 
6. Technika prowadzenia ze
brań, 7. Technika pracy se
kretarskiej i administracyj
nej, 8. Uproszczona buchal
teria, 9. Wykład, odczyt, po
gadanka, 10. Drogi nauczania 
korespondencyjnego, 11. Pro
wadzenie biblioteki oświato
wej, 12. Organizacja i pro
paganda czytelnictwa, 13. 
Odczyty zbiorowe i „spółki 
mózgów“, 14. Jak organizo
wać przedstawienia i kon
certy, 15. Teatr amatorski, 
jego zadanie i metody pracy, 
16. Prowadzenie chórów i ze
społów muzycznych, 17. 
Przygotowanie wieczoru ar
tystycznego, 18. Zespoły ta
neczne, ich 
szkolenie i występy, 19. Ga

3 października odbył się w 
Dublinie II Walny Zjazd 
SPK Oddziału Irlandia.

Zjazd został poprzedzony 
mszą św. w miejscowym ko
ściele uniwersyteckim.

Ze sprawozdania złożone
go przez kol. Z. Grabianow- 
skiego, ustępującego prezesa 
Oddziału, wynika, że rok 
pracy 1949-50 był okresem 
stabilizacji nowej placówki 
SPK na terenie Irlandii i że 
główne wysiłki szły w kie
runku koordynacji pracy 
Oddziału pomiędzy poszcze
gólnymi ogniwami w Dubli
nie, Corku i Galway, a także 
w kierunku wzmocnienia 
podstaw dla dalszego rozwo
ju. Osiągnięcia w obu dzie
dzinach były znaczne —naj
ważniejszym było bezsprze
cznie uznanie placówki SPK 
w Irlandii przez Zarząd Głó
wny jako Oddziału. Bardzo 
pożyteczną rolę spełnia za
łożona w czasie kadencji 
Kasa Pożyczkowa (okazuje 
się, że nieudzielanie poży
czek zalegającym ze skład
kami nie jest pozbawione 
celowości).

Wśród zaleceń i dezydera
tów Walny Zjazd przyjął 

_ projekt ufundowania nagro- 
organizacja, dy literackiej w wysokości 

~ . £ 10 za pracę literacką lub

zeta mówiona i wieczór au
torski, 20. Gry i zajęcia świe
tlicowe, 21. Skuteczne nau
czanie języka obcego, 22. 
Sprawozdawczość w życiu 
kulturalno-oświatowym, 23. 
życie organizacyjno-społecz 
ne na emigracji.

Każdy wykład liczyć bę
dzie od 10 — 12 stron forma
tu pełnego arkusza. Dla o- 
szczędzenia kosztów przesył
ki wykłady będą rozsyłane 
pod 2 lub 3. Należyte wyko
rzystanie możliwości j akie 
daje kurs wymagać będzie 
nie tylko sumiennego prze
studiowania wszystkich wy
kładów, lecz również odro
bienia pewnych ćwiczeń. Do 
wykładów dołączone będą 
odpowiednie kwestionariu
sze, na które trzeba bę
dzie odpowiadać, tak by mię
dzy wykładowcą a uczestni
kiem wywiązać się mogły 
wymiana poglądów i dysku
sja. Wypracowania, przesła
ne do Londynu, zostaną 
przestudiowane, po czym bę
dą z uwagami zwrócone u- 
czestnikom kursu. Po ta
kim przepracowaniu całości 
programu uczestnicy kursu 
otrzymają zaświadczenia.

Nowe władze Okręgu 
„Karpacka”

Na odbytym w dniu 22 ub. 
m. zjeżdzie Okręgu „Karpa
cka“ w Londynie wybrano 
nowy zarząd w składzie: kol. 
P. Perucki — prezes oraz kol. 
kol.: O. Dunin-Borkowski, H. 
Kozłowski, R. Madej, A. Ma
yer i J. Picheta — członko
wie.

Kronika organizacyjna
NORWEGIA

Zarząd Główny SPK p°*- 
stanowił powierzyć funkcję 
swego Delegata na terenie 
Norwegii kol. J. Orlikowskie
mu („Vollene“, Askim, Norm
way).

Miły list
Do Wydziału Oświaty SPK 

w Londynie,
Komitet Szkolny w imie

niu wszystkich organizacji 
i całej Polonii z Eisden, o- 
raz dzieci szkolnych prze
syła jak najserdeczniejsze • 
podziękowanie Wydziałowi 
Oświaty SPK za. tak piękny 
dar. Wszystkie książki o- 
trzymaliśmy w jak najlep
szym porządku, za opłatą 
95 fr.

Polonia z Eisden, 
stając z okazji, 
SPK w Londynie 
ne pozdrowienia.

Komitet
Eisden, Limbourg, Belgique

Odczyty
Koło SPK Nr 11 „środko

wy Wschód“ zorganizowało 
w piątek 20 ub. m. w Domu 
Kombatanta w Londynie od
czyt S. Felsztyńskiego na te
mat „Wartość piękna "w ży
ciu codziennym“.

Koło Nr 116 w Londynie 
zorganizowało w dniu 23 ub. 
m. w Domu Kombatanta 
ciekawy odczyt dr S. Kudli- 
ckiego pt. „Problemy Ziem 
Odzyskanych“. Odczyt za
kończyła żywa dyskusja. 
Frekwencja niestety mini
malna.

Korespondencyjny kurs 
przodowników oświatowo - społecznyck

POLECAMY KSIĄŻKI, PODRĘCZNIKI I WSZELKIE 
NOWOŚCI WYDAWNICZE

CENTRALA HANDLOWA SPK
P.C.A. STORES

57, Edbrooke Road, London, W. 9. Tel. CUN 5594 
KATALOGI NA ŻĄDANIE BEZPŁATNIE

III Walny Zjazd światowy 
kombatantów, odbyty w 
sierpniu br. w Londynie, u- 
znał za konieczne jak naj
szersze rozbudowanie pracy 
oświatowej. Jedną z najwię
kszych trudności w należy
tym rozwoju polskiego życia 
kulturalnego jest wciąż nie
dostateczna ilość pracowni
ków oświatowych posiadają
cych odpowiednie przygoto
wanie teoretyczne i prakty
czne do prowadzenia tej 
pracy.

Tylko solidne przygotowa
nie w połączeniu z zapałem 
i ofiarnością pozwoli nam na 
dobre przeprowadzenie ini- • 
c jaty w kulturalnych i pod
ciągnięcie pracy w tej dzie
dzinie na wyższy poziom. W 
tej myśli Zarząd Główny SPK 
wszedł w porozumienie z 
Polską YMCA w Wielkiej 
Brytanii i podaje do wiado
mości, iż od 15 stycznia 1951 
r. będzie uruchomiony w 
Londynie korespondencyjny 
półroczny kurs przodowni
ków oświatowo-społecznych 
prowadzony przez Polską 
YMCA ze współudziałem 
przedstawicieli SPK w kie
rownictwie.

III Walny Zjazd SPK, dą
żąc do stworzenia kadr przo
downików oświatowo-społe
cznych uchwalił powołanie 
do uczestnictwa w tym kur
sie ogółu członków SPK 
ustalając liczbę uczestników 
z każdego Oddziału na co 
.najmniej jedną trzecią ilości 
Kół w danym Oddziale oraz 
polecił władzom organiza
cyjnym w miarę ich możli
wości dopomożenie swoim 
członkom w uiszczeniu opłat.

Żołiierze 2 Dywizji 
na Dom Polski

W końcu września odje
chała do Australii duża gru
pa b. żołnierzy 2 Dywizji, 
która po upadku Francji w 
1940 r. przekroczyła granicę 
i została internowana w 
Szwajcarii.

Przed wyruszeniem na no
wą długą .wędrówkę wielu z 
b. żołnierzy Dywizji złożyło 
szczodre datki na fundusz 
budowy Domu Polskiego w 
Szwajcarii. Pieniądze są 
złożone w banku w Zurychu 
na koncie: „Dom Polski w 
Szwajcarii“.

Ofiarność żołnierzy Dy
wizji datuje się nie od dziś 
— już w czasie internowa
nia zebrano ponad pół mi
liona franków na pomoc 
dzieciom w Polsce, wybudo
wano piękną kaplicę w So- 
lurze koło grobu Kościuszki 
oraz zostawiono wiele in
nych, może mniejszych, ale 
niemniej cennych pamią
tek swego pobytu.


